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NA STRAŻY POKOJU 


stoją milionowe rzesze pracujących, zorganizowane w Świa-- 
| towej Federacji Zwiazków Zawodowych 


Z okazji 2-ej rocznicy powołania do | ruchu 1 zento 
życia SFZZ pracownicy i ich związki za | przez Światową Federację Związków Ха Š 


Z okazji drugiej rocznicy powstania 
Światowej Federacji Związków Zawodo- 
wych, sekretarz generalny federacji Louis 
Saillant wystosował następującą odezwę 
do wszystkich związków zawodowych: 

„Dwa lata upłyneły od powstania 
SFZZ, Dwa te lata zaznaczyły się рота? 
nymi osiągnięciami w dziedzinie praw 
pracowników, obrony. pokoju i rozwoju 
demokracji na całym świecie. 

We wszystkich krajach związki zawo 
dowe są obarczone wielką odpowiedzial 
nością, W pewnych krajach walczą one 
jeszcze z wyzyskiem, jakiego przedmio- 
tem są pracownicy obojga płci. Z dru- 
giej strony rola Związków Zawodowych 
w dziedzinie utrzymania pokoju jest bar- 


dziej pożyteczna i niezbędne, niż kłedy- 


kolwiek. Związki Zawadowe winny po- 
twierdzić swoją wolę utrzymania 1 ochro 
ny pokoju. З 

Pokój światowy, unicestwienie wszel- 
kich przeżytków faszyzmu, powiększe: 
nie praw demokratycznych s 
ne z połepszeniem bytu 
poziomu życiowego pracowników całego 
swiata. 


W obronie podżegaczy 
Znamienne stanowisko delegata USA 
Dorosza z Paryża, że w trakcie toczą 


niee 


cych się іц w ranach Unesco obrad ko- 
mitetu ekspertów dziennikarzy—zdarzył 


się charakierystyczny wypadek, obrazu- 


jacy sposób myślenia pewnych Kół ame- 


rykańskich. 
Na posiedzeniu komisji politycznej te- 


go komitetu w czasie debat nad projek- 


tem rezolucji 6 wolności prasy, delegat 
Polski zaproponował wprowadzenie 
ustępu, stwierdzającego, iż morałnym 


obowiązkiem wolnej prasy jest walka z 


propagaridą wojenną i fmperfalistyczną. 
Propozycja delegała polskiego zosjała 
przyjęta, spotykając się jedynie ze sprze 


ciwem przedstawiciela USA, Actiesona, 


który zażądał jej skreślenia. 
Po odrzuceniu jego: wniosku przez 


resztę delegatów Acheson opuścił. sale | 


obrad. 


Sukcesy powstańców 


przyczyna zmian w dowództwie Sophulisa 


Jak donosi tozgłośnia greckiej armił 


demokratycznej, wojska powstańcze Za- 
jęły we wschodniej Macedonii szereg 
nowych miejscowości, 

Oddziały rządowe po krótkiej walce 
wycofały się w nieładzie do miasta Si- 
dirokastro. 

Z Aten donoszą. że premier Sophulis 
odbył konierencję z szefami angielskiej 
i amerykańskiej misji wojskowej w 
osobach generałów Rawlinga j Live- 
sey'a, którzy poinformowali ga o wyni- 
kach wielkiej narady wojennej w mie- 
ście Volos, 


Jednym z rezultatów tych narad mają 


być zmiany w dowództwie wojsk grec- 


kich na skutek niezadawalających osiąg 


nięć w dotychczasowej akcji przeciwko 
towstańcom, 


Oprata poczłowa ulszczona srczaltem. 


<y 


zawodowego, 


reprezentowana Ё 


wodowe potwierdzą raz jeszcze te postu- | wodowych! 
laty. 


Йе раис 2 шә 


Niech żyje międzynarodowa jedność | cowników całego świata!* 


Zwycięstwo "robotników francuskich 


Wczoraj w godzinach wieczornych podpisano w Paryżu protokół porozu- | 
mienia, kładący kres strajkowi. Porozumienie nastąpiło dzięki zaakceptowaniu 
przez rząd w całej rozciągłości postulatów, wysuniętych przez robotników. 


Do przyjęcia ¿żądań strajkujących 


sko pracowników metra i autobusów w Paryżu, niepowodzenie antystrajkowej 
akcji rządowej, poparcie strajkujących przez inne' związki zawodowe oraz groź- 


ba strajku powszechnego. 


Po wyborach we Francji 


Reakcja stawia na de Gaulle'a 


dzdziei| P àl lla komunistyczna zwiększyła swój stan posiadania 


-. ж porównaniu: z - 


Definitywne wyniki wyborów komtmałnych, jakie się odbyły w niedzielę we 
Francji, będą wiadome dopiero za kilka dni. Do godzin wieczornych dnia 20 
bm. obliczono przeszło 4 miliony głosów t} około 25 procent, a na prowincji — 


70- proc. 


‚ Wyniki dotychczasowych prowizorycznych obliczeń przedstawiają się nastę- 


pująco: 


Partia de Gaulle'a otrzymała około 40 prot. głosów, komuniści — 31 proc. Ë 
socjaliści — 20 proc., MRP — —8 proc. reszta 


wania. 
W 
zakończone, 


W centralnych dzielńcach Paryża partia de Gaulle'a ždobyła większość 
głosów, podczas gdy na przedmieściach Paryża partia 
szyła swój] stan posiadania i otrzymała 41 proc. głosów. 

duż obecnie widać, że,z wyborów MRP (Ruch Radykalno-Ludoyy) wy- Ë 

natomiast komuniści, 
rach do parlamentu zdobyli 25 proc, głosów, z obecnych wyborów wychodzą 


szedł wprost rozgromiony, 
wzmocnieni, 


Ujawniła sie wyraźna Koncentracja sił francuskiej lewicy i prawicy, Okaza- 
ło się, że MRP, który uważany był dotychczas za jedno z najsilniejszych ugrupo- 
май, gdyż w wyborach do parlamentu uzyskał prawię 25 proc. głosów, w ciągu 
roku utracił prawie zupełnie wpływy i spadł do roli mało znaczącej grupy. 

Elementy reakcyjne wolały tym razem głosować 


ugrupowanie de Gaulle'a. 


większości okręgów rohotniczych obliczanie głosów nie 


Niech żyje pokój i wolność dla pra- 


zmusiło Ramadiera nieugięte stanowi- 


atnimi wyborami 


głosów padła na drobne ugrupo- 


zostało jeszcze 
komunistyczna zwięk- 


którzy rok temu w wybo- 


na bardziej prawicowe 


i Wiażenia turysty 


(H. Or.) Рап P. John Taber, przewo» 


1 duiczący komisji budżetowej Kongresu 


USA, zwiedził wraz z grupą innych 
członków reprezentujących ową kom: 
sję — Europę. 

Pan Jobn Taber wyzłesił przemówie 


Н nje, w którym poddał bazatelizującej 


krytyce „rzekomo“ wysiłki odbudowy 


s w krajach europejskich, twierdząc, że: 


„Europełczycy sa wszędzie dobrze 
odżywieni, dobrze ubrani i że nie 
przepracowują sie. „Wszędzie gdzie 
hyłem — powiedział Taber — widzia 
lem, że właściwie Panuje dobrobyt: 
Obawiam się, że Europejczycy zbyt 
iekko traktują życie”. 

W dalszej części Swego elaboratu p. 
Taher doszedł do wniosku, że udziela- 
ше pomocy Europie mogłoby się tragi- 
cznie odbić na sytuacji krajów europei- 
skich. które „sądząc, że nadszedł czas 
па odpoczynek, zechcą Snocząś па Тац» 
rach", А 

Nawiasem mówiąc, my nie potrzebus 
jemy się tym zbytrio martwić, gdyż o- 


Е pinia p, Tahera dotyczy przede wszy= 
j stkim tych krajów. które nosłuszuje wy 


raziły gotowość prZyiecia Pomocy а 
merykańskiej, na zasadach Manu Mar- 
shalla. 


Tym niemniej jesteśmy nieco zdziwie 


| m ujęciem Spraw europejskich przez 


znakomitego kongresmana, Dobrobyt? 
Lekkie traktowanie życia? Spoczynek 
na laurach? 

Zaczynamy się obawiać, że gościum 
gospodarze ograniczyli się dą pokaza- 
nia p. Taberowi, tudzież ілу стоп 
kom, wytwornych hoteli, pierwszorzęd 
nych lokali tanecznych oraz siedzib ma 
gnackich w zachodniej Europie, со w 
pojęcia wycieczkowiczów kongreso 
wych miało stanowić całą Europę. 

Јеғен p. T. obawia Się, żę Europej: 
czycy zbyt „lekko traktuią życie”, to 
iny jeszcze hardziej obawiamy się, że 
p. T. nazbyt lekko traktuje swoją misie. 
swoję stanowisko, oraz obowiazek mó» 
wienia prawdy. 

Jeśli zaś mowa o odpoczynku, mogły 
by ён snadniej zabrać głos miiiony ka- 
lek, miliony b. „pasłaków*, miany i 
dziesiątki milionów wygłodzonych i 
zrujnowatńych w ezasio 6-cio letniego 
koszmaru Europejczyków. 


тла | nie znał. Pan Jobn T. należy do na 
rodu, który na skutek ostatniej wojiw 
stracił о 180.868 mniej ludzi, aniżeli zgi 
neło w tym czasie w katastrofach sa- 
mochodowych w USA. I p. Јона Т, na: 
leży do tej międzynarodowej warstwy 
ludzi, która na woinie zarabiała, I na 
zakończenie bardzo chcielibyśmy гару» 
tać: czy p. John T. jest dobrze ubrany? 
Odżywiony? Czy się bardzo przeprąco= 
wije? I czy on i jeinu podobni odpo- 
czywają w warunkach podobnych de 
tych w iakich „odpoczywa” olbrzymi- 
większość pracującej ludności w olbrzy 
` miej większości narodów Europy? 
Szczera odpowiedź na tę pytania — 
gdybyśmy ja mogli otrzymać — byłaby 
niewątpliwie znaczenie ciekawsze, niż 
- obserwacje turystów dolarowych z pod 
wiadomego znaku, czynione па wyciecz 
kach po Europie. 


Bezdomni Anglicy 


nie otrzymaja mieszkań, które przyrzekał im Attlee 


Jednym z najbardziej palących zagad- 
nień wewnętrznych W. Brytanii jest 
głód mieszkaniowy. Partia Pracy od daw 
na przyrzekła zorganizować budownic- 
two mieszkaniowe ze szczególnym u- 
względnieniem budowy domów robotni- 
czych. O planach tych. mówił też wiele 
bawiący niedawno w Polsce brytyjski mi 
nister odbudowy Silkin, 

Jak donoszą jednak obecnie z Londy- 
пи, minister dla spraw gospodarczych 
Stafford Cripps przedłożył rządowi nowy 
program budowlany, który redukuje bu- 
downictwo domów robotniczych o 80 
proc. Tak więc robotnicy brytyjscy, za- 
miast otrzymać rocznie 300 tysięcy miesz 
кай, tak jak im rząd przyrzekał, otrzyma 


ja tylko 60 tysięcy nowych pomieszczeń, 
co nie wystarczy na zażegnanie katastro 
falnej sytuacji mieszkaniowej. Statysty 
ki brytyjskie wykazują, że chcąc zaspo 
koić głód mieszkaniowy w Anglii, do te- 
go stopnia, aby każda rodzina mogła 
mieszkać we własnym mieszkaniu, trze- 
baby 15 lat czasu przy rocznej budowie 
300 tys. pomieszczeń. 

Nowe zarządzenia, zmierzające do ob 
cięcia programu budowy domów robot- 
niczych, spotkały się już z ostrą krytyką 
brytyjskich związków zawodowych. Na 
ostatnim zebraniu związku pracowników 
budowlanych stwierdzono, że „obcięcie 
programu budowlanego niezgodne jest z 
zobowiązaniami Part" Pracy, danymi 


w czasie wyborów,“ W jednomyślnie u: 
chwalonej rezolucji związek pracowni- 
ków budowlanych wskazuje, że od zakoń 
czenia wojny zgodził się na dopuszcze- 
nie do związku około 200 tys. nowych ro 
botników poto, aby rząd mógł się wywie 
zać z przyrzeczenia danego w czasie wy- 
borów przez Partie Pracy, że klasa ro- 
botnicza otrzyma przyzwoite mieszka- 
nia. Jeżeli rząd chce obecnie powiększyć 
szeregi robotników w innych gałęziach 
przemysłu, to nie powinien zabierać ro- 
botnikow z przemysłu budowlanego, a 


może ich otrzymać, redukując liczebność 
sił zbrojnych, albo zatrudniając przymu 
sowo tych, którzy systematycznie uchyla 
ia się od pracy. 


Pan John Taber tego wszystkiego nie 


skorzystać 


str 2 


О ile ludziom dorosiym, uiejednokrot- 
nie trudno jest wybrać sobie odpowied- 
nią lekturę, gdy nie ma im kto poradzić. 
lub gdy nie mają odwagi czy chęci pytać 
(często przez mylnie pojętą ambicję. 


wsłydliwość, aby nie przyznać się do 
własnej nieświadomości) — znacznie 
trudniejszy problem stanowi wybór 


nstążek. Ша młodzieży. 


Wprawdzie młode dziewczeta i сМор-. 


cy proszą często o radę, ale niezawsze 
się do tych rad stosują, 

Lektura domowa polecana w szkole, 
spotyka się dość często z dezaprobatą 
kilkumastoletnich uczennic, czy uczniów. 
Szczególnie tych. którzy przez lata woj- 
ny nie mieli okazji do czytania, do pozna 
wasia pięknych książek odpowiednich 
dla ich wieku, Dziś czytanie Kraszew- 
skiego, Orzeszkowej, a nawet Prusa, 
jest dla niezdyscyptinowanych, nieprzy- 
golowanych umysłów zbyt trudne i nu- 
Żące. To też spotykamy się nader czę- 
šlo z wypadkami. edy 15-0 i 16-о łetnie 
dziewczynki, proszą w wypożyczalniach 
ot, zw. „romanse“, chłopcy zaś lubuja 
się ciągle w Karolu Mayu. 

Książka nieodpowiednia, którą karmia 
swe umysły dziecię zostawia trwaly 
ślad na ich psychice i charakterze przez 
długie nieraz lata, dlatego też literatura 
dłą młodzieży powinaa być jedną z naj- 
ważniejszych pozycji w obecnym oży- 
wionym ruchu wydawniczym, 

Zapytywani niejednokrotnie przez na- 
szych młodych Czytelników: ca czytać? 
— pragnelibyśmy poza ogólnikowymi 
odpowiedziami, że nałeży czytać książki 
wartościowe i dobrych autorów, wymie- 
nić choć kilka z tych, które ukazały sie 
ostatnio, bądź јако nowe utwory, bądź 
jako wznowienia, Kilka z nich specjalnie 
zasiuguje na podkreślenie. Np. przero- 
bione dia młodzieży dzieje: „Don Kicho- 
ta“ — Cervantesa — jedna z najpięk- 
niejszych i najszlachelniejszych książek. 

Śliczne są powieści, znane napewno 
wszystkim dorosłym , Indianina Grey 
Dwl! (Szara Sowa), o bobrach i malych 
dzieciach iydiańskich, Doskonale napisa- 
na (tego autora) „Sejdżio j jej Боргу", 
to lektura, z której wiele nauczyć się i 
mogą młodsze į starsze 
dzieci. 

Czesjawa Cenikiewiczą „Anaruk* — 
chłopiec z Grenlandii, zaznajamia na- 
szą młodzież z życiem na dalekiej pół- 


Codzienna nowelka ,Expressu': 
—— o DĄ 


PERUKA 


Popularny artysta opuszcza już ate- 
lier filmowe, gdy nagie zatrzymał go dy- 
fektor wytwórni i szepnął: | 

— Chodźmy do mnie! Muszę z panem 
pomówić! : 

Gdy znaleźli się w zacisznym gabi- 
recie, wyciągnął z kieszeni jakiś list i 
odczytał go: 

„Słyszałem, ze Henryk Witt ulubie- 
niec kobiet, kióremu tak zazdroszczą 
powodzenia wszyscy mężczyźni, jest 
zupełnie łysy i позі perukę. Ciekawy 
jestem, czy te pogłoski sa prawdziwe? 
Może dyrekcja zechciałaby mnie po- 
wiądomić?** 

Autor listu podawał swe nazwisko | do 
kładny adres, 

Aktor nie potrafil ukryć zdenerwowa- 
nia. I 

— To jest niesiychane — zawołał do 
dyrektora. — Musimy coś zrobić! Jeżeli 
te pogłoski rozszerzą się i dotrą do pra- 
sy, wówczas mogę odrazu stracić popu- 
larność! 

— Wiem o tym doskonale! — odpari 
zimno dyrektor — dlatego właśnie od- 
czytałem panu list. М 

= Więc co robić? — krzyknął Wilit. 
— Czy mia pan jakis plan? 

— Przede nast anowiłetn 


уру 


носу, z pracą Eskiimosów, ludzi, którzy | pokój, nie zwracając przy tvm uwagi na 


nigdy nie kradną, nigdy się nie kłócą i 
nigdy nie kłamią, 

Mimo jednak kilkunastu pięknych i 
warłościowych pozycji wydawniczych 
przeznaczonych dla miodzicży  (nieste- 
ty, trudno je Wszystkie z braku miejsca 
wymienić), które ukazały się na półkach 


———— 

Dzięki pomysłowości polskich robotni- 
ków i inżynierów przemysł nasz za* 
oszczędza w dalszym ciągu duże sumy. 
Ostainia w  zakjadach ceramicznych 
„Polanka“ z inicjatywy kierownika ru- 
chy Nowaka į dozorcy produkcji Gardy- 
rały, zaczęto używać do podsypki za 
miast piasku przesiewanego popiołu, co 
przyniosło wiełotysięczne oszczędności. 

Robotnicy Zjedn. Fabryk Cementu za- 


бей produkować sami stalowe klamer- 
ki do łączenia pasów transmisyjnych. 


Koszt klamerki wyprodukowanej w kra-| o 60 proc. 


EXPRESS ILUSTR 


0 lekture dla młodzieży 


Dzieci skarżą „się, że nie таја co czyłać. — Szu- 
' Хаја książki, kióraby je zainteresowała 


iiionowe oszczedności 


przynoszą pomysły robotników i inżynierów polskich 


Pyzeholoweałlć... 


Najłatwiej jest... opieczętować 


a później dopiero szukać podstaw i racji 


Na tle glodu niieszkaniowego odczit- 
wanego (lak dotkliwie w naszym mie- 
ście dochodzi niekiedy do paradoksal- 
nych sytuacji. Inicjatywie Nadzwyczaj- 
nej Komisji Mieszkaniowej zawdzięcza- 
my przeważnie. że odnajdują się jeszcze 
w Łodzi mieszkania niedostatecznie za- 
ludnione, w których nie jeden bezdom- 
пу obywatel może znależć dach nad 
Шома. Ale lo nie dowód, ażeby przeż 
sama tylko chęć dosiedlenia innych, po- 
zbawiać kata dotychczasowych subloka- 
torów, zamieszkujących taki lókal 1 nta 
jacych do (еро tRezaprzeczalne prawo, 

Niestety, zdarza ją sie i takie wypadki. 
Dowodzi to lyllw, że postępowanie kon- 
Irolerów jest co najaniej niewłaściwe. 

Znany jest nam wypadek, który zda- 
rzył się podczas kontroli jednego z miesz 
Кай przy ul. Roosevelta 16, Lotna kó- 
misja stwierdziła, że w mieszkaniu ob. 
G. może pomieścić sie więcej esób, niż 
dotychczas, bo nie jest ono całkowicie 
wykorzystane 1... zapieczętowała jeden 


sprowadzić autera listu, — Wyslałemi 
już gońca. któremu udalo sie odszukać 
go, Jutro w południe osobnik ten zjawi 
się w wytwórni. 

— Czy zamierzą pan, dyrektorze, roz- 
mówić się z nim? — spytał artysta, któ- 
ry.coraz bardziej tracił mad sobą pano- 
wahie, 

— Nie, uważam, że reszta iuż należy 
do pana! Proszę jednak pamiętać, że 
od wyniky tej rozmowy zależy może los 
pańskiej kariery. i м 

Znakamity gwiazdor wiedział o tym, z 
niecierpliwością więc oczekiwał naza- 
ініге autora groźnego listu. 


Nie mial jeszcze konkretnych planów. | 


Sprawa byłą przecież bardzo poważna. 
Wystarczył jeden niewłaściwy ruch, jed- 
no nieopatrzne słowo, a może być zgu- 
biony! Ten bezczelny osobnik może 
dojść do wniosku, że оп istotnie nosi pe- 
rukę, opowie o tym swoim znajomym. 
ci z kolei, innym i wkrótce wszyscy po- 
kpiwać będą sobie z lysego Apollina! 

Wilit zobaczył juz oczyma wyobraźni 
śwoje karykatury w salyrycznych pis 
mach — i zadržal 

W tej chwili wszedł do gabinetu mlo- 
dy człowiek. Na widok Wilia momen: 
talnie stracił swój tupet. 


księgarskich — stwierdzić trzeba, że 
wiele jeszcze brakuje, aby wypełniona 
została luka, aby został zaspokojony 


głód dobrej, odpowiedniej wychowaw- 
czo, a jednocześnie ciekawej, frapującej, 
chętnie przez wszystkie nasze dzieci czy 
tanej — książki! 


ju wynosi 12 gr., sprowadzonej z Cze- 
chosłowacji — 2 zł. Roczne ószczedno- 
ści — 10 milionów zł, Wynalazek robot 
nika Oleśkiewicza zapobiegający wyła- 
mywaniu zębów w zebatce į pomysły 
Brycha, Cimały í Pierzcha przyniosą rów 
nież znaczne oszczędności, А 

Dzięki wynalazkowi inz. Waligórskie- 
go i Zajezierskiego przy prodiikcji sma- 
ru do lokomotyw można Obecnie zmniej 
szyć załoge robotników do jednej trze- 
ciej, a ilość odpadków zmniejszyła się 


oświadczenie właścicielki mieszkania, że 
pokój ten zajmowany jest przez jedna z 
pracowniczek poważnej instytucji pań- 
stwowęj. 

Rzeczywiście, urzędniczka іа, po pó- 
wrocic z pracy do domu późnym wieczo 
rem, zastała drzwi swego pokoju opie- 
czętowarie, Zmęczona całodzienną рга» 
cą, zmuszona była tułać się po mieście i 
korzystać z uprzejmości znajomych. Co 
gorsza — tula się nadal ; dzisiaj, 

Jak dotychczas, wszelkie interwencja 
starania j tluntaczenia nie odniosły skut 
ku.  Subiokałorka opieczętowanega po 
koju pozostaje od szeregu dni dosłownie 
bez dachu nad głowa. Uniemożliwiono 
iej nawet korzystąnie z osobistych rze- | 
czy, niezbędnych do codziennego T 

j 


а 


ku, ñarazono przy tym па niepotrzebne 
koszty. а poza lym zmarnowala опа 
jeszcze dwa dni pracy. biegając po róż- 
nych urzędach i instytucjach. 
Uważamy, że taki sposób załatwienia 
sprawy jest со пайла} nieroztrapny. 


— Proszę, niech pan stada — uśmiech 
nał się uprzejmie Wilit. wskazując goś- 


ciowi miejsce, — To pen jest autorem 


tego kapitalnego listi, prawda? 

Muszę przyznać, że pański list serde- 
Сале mnie rozśmieszył! 

— Domyślam sie — rzek 
który stopniowo 
ега. — Ja Się 
szat. 

— A dlaczego pan go napisał? — spy- 
tal Wili, spoglądając inłodzieńcowi pro- 
sto w oczy. 

— Przykro mi powiedzieć рапи całą 
prawdę — zmieszał się gość — zresztą 
to jest nieważne! 

— Ależ przeciwnie, ło mnie bardzo 
interesuje! — zawołał МІН. — Pan prze 
мех wie, że ту aktorzy. jesteśmy z па» 
tury trochę próżni, chcielibyśmy лес 
wiedzieć, co myśli ө nas publiczność. 
I dlatego też postanowiłem skomunika- 
wać się z рапеп i zaspokoić poprostu 
swoją ciekawość. 

— W takim razie powiem panu wszy- 
stka — rzekł miadzieniec. — Tu chodzi 
poprostu o zaklad. Мої przyjaciele i 
przyjaciółki uwielbiają pana. Ja też na- 
leżę do pańskieh wielbiciel. I pewnego 
wieczoru rozmawialismy о panu przez 


przybyły. 
już oswajal siç z atmo- 
ież bardzo śmiałem, pi- 


kilka godzin. Jedna z moich znajomych 
powiedziala, że wieleby dała za lo, by 
zawrzeć z panem znajomość, ale jest z 
góry przekonana, że jej sie to nie uda. 


ZROZPACZONA BLONDYNKA Z POZNA 
NIA: Okazywanie współczucia osobom cho- 
rym, szczególnie leżącym w szpitalu, jest tyl- 


ko objawem dobrego serca. Niepotrzebnie 
kłopocze się Pani, że ów znajomy mógł ta 
rozumieć inaczej. W każdym razie, obecnie 
jest już zdrowy i Pani nie ma powodu da- 
wania jakiejkolwiek inicjatywy do utrzymy- 
wania dalszego kontaktu. Jeśli natomiast do 
stanie Pani list od niego, oczywiście należy 
odpisać. 
` 

ZENEK Z PABIANIC: Proszę poinformo” 
wać się w Wydziale Szkół Zawodowych, Kus 
ratorium, ul. Jaracza 11. 

» 

JANEK C.: Bardzo nom miło przyjąć Pana 
do grona naszych przyjaciół | prenumerato- 
rów. 


é ° 


STALY CZYTELNIK EXPRESSU: Powinfes 
Pan złożyć podante w Ministerstwie Spraw Za 
granicznych w Warszawie. y 

+” а u 

CIERPLIWY J.K.: Może Pan prześle swoja 
próby literackie do jakiegoś czasopisma кре 
cjalnego. Nam byłoby zby! trudno w szczu- 
piych ramach „Naszych Rad" zamieścić bar: 
dziej szczegółową analizę powieści czy no- 
wel, Dlatego też, nasza poprzednia odpo- 
wiedź, choć lakoniczna, nis może być zmie: 
niona. Z utworów Pana nie skorzystamy. 

‹ * x 

МАТКА TRZECH CÓREK: Mąż Pant obw 
wiązcny jest łożyć na utrzymanie dzieci do 
czasy ich pełnoletności. Ma Poni prówo 2g- 
dać od niego płacenia alimentów, jeśli nie 
zgodzi się dobrowołnie, może Pani zmusić go 
заботе. 

$ ie 

GOMOLISZEK H. Byakujtce numery „Ex- 
pressu” może Pan nobyć w naszej admini 
stracji, ul Piotrkowska 102a. 

ЕЈ * ` 

PRZYGNEBIONA JADZIA: Rodzimy Panl 
udać się do profesQta Melzsnsta, kłóry 21: 
dęecydujs, czy operacja jest możliwą VU konie- 
czna, Może też jest inny sposób regulacj ze 
bów i zgryzu, Adres i teleion znajdzie Pani 
w książce telefonicznej. 

. = . 


KONSTRUKTOR ЕД: Nie możemy ndpowia 
dać listownie, prosze to zrozumieć i nfa mieć 
do nas tolu. Prawie każdy z naszych Czytel- 
ników chciałby otrzymać dłusezą, „prywaint” 
odpowiedź. Gdybyśmy mieli ło robić, noleśa: 
loby w tym celu zatrudnić szereg osób, któ- 
re odpiaując nó tę ilość listów jaxu"pzzy- 
chodz? do redakcji по nic Już fnnego пів 
miołyby czasu. Zdaje Pan sobie sprawę, że 
jest t9 niemośliwe 

Pragnie Pan zmienić posadę, nAarzeczońi 
Pana zoś chce zacząć pracować. Nie jast to 
sprawa trudna, gdy} oboje posiadacie kwa- 
Htikacje | macie określony zawód: Pan, jako 
konstruktor, Оаа — jako tefereniku działu fi. 
nansowego, W prązie cigale ukozyją sie 0910 
szenia instyfuoji | zokładów pracy, które po- 
szukują pracowników, proszę stę tym zainie 
iesować. Względnie, moża Pan sam dać ogło 
szenie, a napewno Ozyrio Pan nie jedną, S 
kilka piopczycji pracy. 


Wówczaś, oświadczyleńm, że jeśli cha 
dzi о mnie, tó przypuszczam. że udałóby 
mi się szybko pózniąć pana. Dodaiem na- 
wet, że jeśli się ktaś ze mna założy, ta 
nie tylko z panem się spotkam, ate i 
otrzymam odpowiednie zaświadczenie, 
że to uczynilein, I własnie dlatego uapi- 
lem ten list. 

— A więc chodzi tyłka o zakład — 
odetchnął Wii. — Pańska śmiałość im- 
ponuje mi! Zgoda ! Otrzyma pan, odpo- 
Wiednie zaświadczenie. Dla nieznanych 
przyjaciół potrafię. się zdobyć па więk- 
sze nawet poświęcenie! 

— Drogi misirzu, serdecznie pani 
dziękuję! Bardzo mi zależy na tym za- 
świadczeniu! Wygram ładną sumkę, „a 
pozatym zaimponiiję wszystkim moim 
znajomym! 

Wilit wyciągnął z szuflady fotogralig, 
a na odwrotnej stronie napisał wszy” 
siko, czego od niego zażądal młody czło 
wiek. Odprowadziwszy go, uśmiechnął 
się pobiażłiwie. 

— Kochany chłopcze — rzekł uścis- 
nąwszy mu dłoń — bardzo proszę 
niech mnie pan znów kiedy przy spasob- 
ności odwiedzi: bardzo mi się pan po- 
doba! ` ; 

Росії wrócił patem do swego gabi- 
netu, I stangwszy przed lustrem sta- 
rańmie poprawił sobie... perukę, która 
mu się w międzyczasie lekka zesuneja. 

М, 


Jest ich w Łodzi 38. — 


КЕЖЕ? SS ELUST ЕЕ > 


Łodz 


Wśród cudzoziemców najwięcej iest Czechów. 


— Mamy też osiadłych Francuzów, Włochów i Anglików 


Czy wiecie, że w Lodzi, podobnie jak 
w wielkich inetropoliach świata. istnieje 
DZIELNICA CUDZOZIEMCÓW? 
Znajduje śię ona na Bałutach i zamie- 
szkana jest przez przedstawicieli niemal 
WSZYSTKICH NARODÓW EUROPY, 


a nawet dalekiej Azji i Ameryki, którzy 
przybyli do has w wyniku działań wojen- 
ny ch. 

Dzielnica cudzoziemców w Łodzi nie 
zosłała jednak wytyczona planem admi- 
пізітасујпут, Utworzyła się Ssamorzut- 
nie, To zaś, że znajddie się właśnie na 
Bałutach w robotniczej dzielmicy miasta, 
wosjiąda swoją głęboką wymowę. 

Przybysze z dalekich stron — to 

PRZEWAŻNIE LUDZIE PRACY. 
robotnicy i rzemieślnicy. Gwar wielko- 
miejski í drogie wystawy sklepowe, fo- 
пасе w powodzi świateł, nie przyciągały 
ich nigdy. | teraz wiee zrezygnowali Z 
tego, Udali się tan, gdzie spodziewali sie 
ciszy, Spokoju i serca — do takich. jak i 
oni, №121 pracy. Dziś przybysze Już do- 
skonale potrafią się porozumieć z miejsco 
wą ludnością. Bo chociaż mowa ich jest 
inna, trudna i niezrozpmiała dla nas, tò 
ludzie pracy, gdzieby ich los nie zaniósł, 

ZAWSZE I WSZĘDŻIE SZYBKO 

ZNAJDĄ WSPÓLNY JEZYK. 


Atrakcją łódzkiej dzielnicy cudzozżiem- 


ców jest 
KOLONIA CHIŃSKA, 
składająca się z kilkunastu rodzin. Sym- 
patyczni synowie „Państwa Smoka“ ezit- 
ia się w Łodzi bardzo dobrze. Głęboko 
zapuścili korzenie w ziemi łódzkiej, wią- 
żac się nierozerwalnie z nowym dta sie- 
bie terenem. Skośnoocy obywatele, o 
dźwęcznych 1 fascynujących dla nas naz- 
wiskach, posiadają tu swe. warsztaty pra- 
cv, utrzymuja zażyłe kontakty z rdzenną 
ludnością i ani myślą О powrocie do swej 
dalekiej ojczyzmy, gdzię potracili często 
ме — najbliższych, dom i maja- 
tek, 
* 


 Yuan-Cheng-Kwet urodził się w dale- 
kim Tekekianzu. Do Łodzi przybył w ro 
ku 1945 wprost z Berlina, gdzie był wie 
ziony Przez dłnżSzy czas. Z zawodn jest 
kamasznikiem. Obecnie mieszka i pracn- 
je przy ul, Wrześnieńskiej 80. Wiedzie sa 
тоту żywot, który wypełnia mu pilna 
praca. Jego kunsztownie skrojone choiew 
ki poszukiwane są w całej okolicy, 

Pobratymiec jego, również z 
Tchekiangu Кеёс Pong-Sing jest z zawo- 
їп kupcem. Zaimme skromne mieszkan- 
ка przy ul. Piekarskiej 11. Z braku chiń- 
skiej porcelany handlwie innymi artyku- 
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— Możeby Ją pan potrzytnał trochę? 
Tosia wyszła, a ja jeszcze nie przygoto- 
vatam gabinetu! 

Położyła dziecko w jego ramiona i 
wyszła Śpiesznie. Dławiły ją łzy... 

Weszła do swego pokoju, delikatna 
уой róż przypomniała jej Władka... 
Miałą wrażenie, jak by to nieprawdopo- 
dobnie dawno siedziała tu I czytała jego 
miły list. Przyszedł grom ií wstrząsnął 
calym domem... Jak dalece zrujnuje ży- 
cia As gaci i wszystkich związanych .2 
ПИТЕР a 

Gdy przyszli pierwsi pacjenci i weszła, 
by poprosić doktora, ujrzała go skulone- 
та na tapczanie z Bogusia; Śpiąca w je 
wo ramionach. Było coś w lego twarzy 
со ją uspokoiło. Bogusia nie żawiodła.., 

Przyjmował pacjentów jak zwykle do 
późnej godziny. Badał, opukiwał, nasłu- 
chiwah pisał recepty. Zatroskane oczy 
Anny śledziły go nieznacznie. Byt epo- 
kojny cierpliwie wysłuchiwał narzekań 
chorych, ich opowiadań o prawdziwych 
i urojorych chorobach, przyjacielski, po- 
cieszałący i poważny, 


lami, a że jest uczciwy i solidny. ma licz 
na klientelę í zarabła nieźle na życie. 

Przy 11, Limanowskiego 75 mieszka 
niałżeństywe chińskie. Оп ma 52 lata. na- 
żywa się Onan Nze-l.an. ona 11сту бб lat, 
ima na imię, Florentyna. Nie zawsze je- 
dnak pani Florentyna nosiła egzotyczne 
nazwiske Ouan. Florentyna z dómi Gie- 
cierska, primo voto Kozieł, owdawiałę w 
roku 19389. W rok później w miejscowym 
Urzędzie Stany Cywilnego połączyła sis 
dozgonnymi węzłami małżeńskim z Chń 
czykiem Oran Nee-Lan. z którym tt 
bardzo szczęśliwa. Pożycie tego miesza- 
nego małżeństwa jest nadzwyczaj harmo- 
nije. 

Najbliższą sasiadka np. Ouan jest p. 
Tsang, również Polka z pochodzenia — 
(z domu Nabiałek). Mieszka ona przy ul. 
Adwokackiej 5 wraz z dwiema córkami: į 
16-1etnią Lucyna і 12-tełtnią Krystyną. —. 
Mąż jej, Chińczyk, nie żyje. Zginął W] 
latach wojny, zamęczony w katowni o$- 
więcimskiej. 

Jedyny przebywajacy w Łodzi ло | 


стук Ormorako utrzymnie bliskie stosnr- 
ki z Chińczykami. Bywa n nich często i 
oni odwiedzają go. W przykładnej zgo- 
dzieżyją też ze soba Amerykanin Smiths 
i Jugosłowianin Cernik, а Anglik Gleens 
nie wtraca sięzwcale dn życia Greka Di- 


era — — as 


Wzrost zapetrzehowan'a na 

Dzięki obniżeniu norm  przemiało- 
wych, jakość chleba kartkowego uległa 
radykalnej poprawie, co z kolei spowo- 
dowało znaczny wzrost zapotrzebowania 
na ten gatunek pieczywa. 

Jak wiadomo, dotychczasowy 90- 
procentowy chleb kartkowy nie cieszył 
się specjalnym powodzeniem i ludność, 
rezygnując z tego pieczywa, zaopatry= 
wała się w chleb nielegalny, z niedozwo- 
lonega przemiału mąki, kupowany na tar 
gowiskach, w bramach i td. po wyso- 
kich, paskarskich cenach, 

Obecnie wypiekany  80-procentowy 
chleb jest smaczny, że w zupełności Za- 
stępuje „luksusowe'* pieczywo, którego 
sprzedawcy nie mogąc znaleźć nań nā- 
bywców, często muszą odwozić z powro 
tem do domu swój towar. 


Wzrost zapotrzebowania na chleb 80- | — pozwala 
procentowy pociagnął za sobą koniecz- | ziarna krajowego. 
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Nie mogła spać te] nocy, Słyszała, że 
i Jerzy chodzi po sypialni. W; ciszy 
mieszkania słychać było zdrowy głęboki, 
oddech Zośki, posapywanie Bogusi iite 
niespokojne, nerwowe kroki gdzieś za 
ścianą. 
ROZDZIAŁ 15-ty. 


Z Zośką działy się jakieś dziwne rze- 
czy. Pierwszy raz zauważyła to Anna 


pewnej niedzieli w marcu. Leżała jaki wp 


zwykle rano na swoim tapczanie i ba- 
wiła się z Bogusią, Te niedzielne poran- 
ki były najmilsze. Nic nie nagliło doj 
wstawania, dzwonek u drzwi milczał. 
Zośka nakarmiwszy dziecko, zaniosła 
je Annie, sama zaś ubierała się, gdyż, 
chodziła wcześnie do kościoła. Malutka ` 
śmiała się do Anny і ruszała żwawo r% 
czkami. Czarny puszek na jej główce 
zmienił się zczasem w pokaźną czupryn- 
kę I zakręcał nad czołem w figlarny lo- 
czek, Oczki, mimo różnych przepowied- 
ni, że zmienią niedługo kolor na niebieski 
pozostały czarne. Bielutkie. błyszczące 


mitradis Strato. marynarza, który nie mo 
кас znaleźć pracy w Swoim zawodzie, 
pracuje jako pomocnik piekarza w jed- 
nym z zakładów łódzkich. 

Tak samo zresztą jest z innymi cndzo- 
ziemcami. zamieszkałymi na Bałutach 1 
w śródmieścia: wszyscy żyja w zgodzie 
ze sobą j miejscową łudnością. 


W Łodzi przebywa ogółem około 500 
cudzoziemców — obywateli polskich, — 
Korzystają oni z tych samych praw i przy 
wilejów eo inni obywatele polscy. Wiek- 
szość z nich pracuje zawodowo. Jedynie 
кики Turków posiada piekarnie i cukier- 


„nie, a Grecy — buźnie z niezastąpionymi 


smakołykami. 

Najwiecej iest w Łodzi Czechów, bo 
aż lil osób. Za nimi krocza Francizi -— 
tych przebywa w Łodzi 48. Chińczyków 
iest 28, Rosian 30. Amerykanów 22. Gre- 
ków 16. Turków 14. Włochów 13, Belgów 
19, Anglików 5, Persów 3 itd. 

Łodzianie przyzwyczaili się do cudzo- 
ziemców i nie zatrzymuja Się na ulicy 
па widok obywatela o żółtej cerze, skoš- 
tych oczach, czy kędzierzawej czipry- 
nie. Nie ieden zaś. mijajac ich, pomyśli 
ze współczuciem o losie tych ludzi. któ- 
rych wojna pozbawiła wszystkiego t roz- 
rzuciła po całym świecie. jak wiatr, sira- 
сопе z drzew fiście... (A.0.) 


„Luksusowe” pieczywo niepotrzebne! 


ifoskonały chleb kartkowy 


ność zwiększenia produkcji. Podięłą s'e 
tego Powszechna Spółdzielnia Spożyw- 
ców w Łodzi. która w ostatnim czasie 
zwiększyła swój dzienny wypiek z 25 do 
35 ton dziennie, co stanowi jedną trzecią 
całego zapoirzebowanią miasta. _ 

PSS może z powodzeniem nasycić ry- 
nek, dzięki temu, że posiadając własne 
młyny, otrzymuje stale jednolite gatunki 
mąki a tym samym może ujednol cić wy 
piek chleba. 

Piekarnie PSS, które pracowały dotąd 
na jedną zmianę, uruchomiły także į dru 
gą zmianę, aby nie było żadnych luk w 
dostarczaniu pieczywa na rynek. 

Stosowanie domieszki soji okazało się 
w praktyce podwójnie korzystne, gdyż 
z jednej strony domieszka ta wpływa na 
polepszenie smaku chieba, z drugiej zaś 
zaoszczędzić zrtaczne ilości 
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. LA е я 
przyjaźni polsko-radzieckiej 
w Państwowym Tertrze Wojska Palskiega 

W piątek 23 bm. Р. Teatr WP исте] 30- 
lecie wiekopomnej rewolucji październikowej 
wystawieniem głośnej sztuki p.t. „Zagadnie 
nie Rosyjskie“ pióra Konst.tego Simonowa, 
jednego z najwybitniejszych dramaturgów га 
dzieckich doby ostatniej. Rzecz osnuta na tle 
powojennych stosunków amerykańskich, 
przedstawia dążenia kapitału monopolistycz 
nego i pozostających na jego usługach po- 
tężnych koncernów prasowych do coraz śmiel 
szego ograniczania praw Świata pracy i do 
likwidacji ideałów demokratycznych, głoszó- 
nych przez Roosevelta, a nurtujących w wiek 
szości społeczeństwa USA. Na tym tle, od- 
malowanym z realistycznym obiektywizmem, 
rozwija się dramat jednostki szłachetnej. nie 
mogącej pogodzić się ze stanem rzeczy na- 
rzuconym społeczeństwu przez uprzywilejowa 
ną mniejszość, jednostki, która po licznych 
upokerzeniach, znajduje wyjście w heroicz- 
nym proteście całego świata postępowego. 

Reżyserię niezwykle interesującej ! na 
wskroś aktualnej sztuki objął Leon Schil- 
ler. 


Program radiowy па dziś 
PROGRAM NA WTOREK 
21 października 1947 r. 

12.03 Wiad. potud., 12,08 Przegl. prasy stoł, 
12.15 Muzyka, 12.20 „Z mikrofonem po kraju”. 
12,30 (2) Muzyka obiadowa. 13,15 Przerwa. 
15,00 (Ł).V-ta апа. z cyklu nadawanego z oka- 
zji m-ca wymiany kulturalnej polsko-radziec- 
kiej (płyty). 15,25 (F) Wiad. lokalne, 1530 (Р) 
Род. p. t. „Zapasy na zimę”. 15,40 (t) Rozmai- 
tości z płyt. 16,00 Dziennik, 16,20 Muzyka. 
16,35 And. dla dziesi pt. „Przeprosiny”. 16,55 
Słuchow pt „Wymarzony zięć”. 17,40 (Ł) „Ge 
ografia muzyczna", 18,00 ВІЛ, — „Sławik na 
tle przyrody” — wykład prof. dr St. Skowrona 
18,15 (Е) Koncert życzeń (Cz, Т) 18,35 (Ł) Fel. 
sportowy. 18,40(Ł) Chwila muzyki z płyt 18,45 
ud. umłzykalniająca poświęcona muzyce ro- 
syjskiej, 20,00 Dziennik, 20,25 „Sprawy 1 hi- 
dzie”, 20,35 Muzyka, 20,50 „Gawędy rybackie" 
21,00 W ramach koncertów wymiennych т Сте 
zhosłowacją, 21.40 Pieśni K. Szymanowskiego 
22,00 Aud. rozrywkowa. 22,45(fŁ) Koncert ży- 
czeń (cz. W) 22,58 (Ł) Omów. progr. lok. na ju- 
tro. 23,00 Ostat. wiad. dziennika, 23,20 (F) Mu 
zyka kameralna z płyt, 23,55 Wiad z ostat. 
chwili, 24,00(Ł) Koncert życzeń (cz. Ш). 


OGŁOSZENIE 


Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział Moto= 
ryzacji — podaje niniejszym do wiadomości, 
że w związku z przeprowadzaną przebudową 
mostu na rzece Ner na ul. Ciepłej w Rudzie 
Pabianickiej (za stawem Stefańskiego) zosta- 
je całkowicie zamknięty ruch kołowy i pie- 
szy przez wspomnial y most, aż do odwołania 

Objazd ulicami Rudzką (dawniej Piłsud- 
skiego), Farną (dawniej Kościelną) i Patrio- 
tyezną (dawniej Aleje Kościuszki). 


. Łódź, dnia 18 października 1947 r. 
ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 


ce. Nie jadła wiele ku zmartwieniu Zosi, 
ale mimo to była pulchniutka i okrągła. 

Tego ranka była w rozkosznym humo- 
rze. Gułgotało jej w gardziołku od na- 
Hoku niewypowiedzianych, jej tylko zna- 
nych słów. Śliczne oczki zwróciła na 
Annę i sięgała rączkami do głowy pochy 
lonej nad nia kobiety. 

Intrygował ją skrecony rdzawy pro- 
mień włosów, opadający Annie z czoła. 
Wreszcie udało jej się chwycić łapczy- 
wie lok w obie rączki. Маретію ją to 
'niebywalvm zachwytem, z małego gar- 


лока wydobył się radosny dźwięk: 


"Mat... Ма? 


‚Аппа słuchała niedowierzałąco, ale 


Bogńgia tarmoszac gorliwie jej włosy, 
szczebiołała bez przerwy: Ма!.. Ма!.,, 
Ma!..: 


— Zosiu, Zosiu, słyszysz со ona Mó- 
Zośka usłyszała natychmiast. Zatrzy- 
mała się na środku pokoju, rysy jej twa- 
rzy ściągnęły się prawie  nienawistnie. 
Spojrzała w ich stronę, ze złym, ostrym 
błyskiem w oczach. 

Anna nie słysząc odpowiedzi, odwró- 
cHa się do niej, uwalniając jednocześnie 
włosy z nazbyt owałtownych pieszczot 
Bogusi. Dos'rzeglą dziwny wyraz twa- 
rzy Zośki. 7vskoczvła ią to., Zośka, tak 
zawsze łagodna 1 czuła? 

Dziewczyna podeszła szvbką. 

— Niech mi ją pani odda — rzekła 


policzki miały najrozkoszniejsze гитей- I twardo — trzeba ja przebrać! 


— Ależ Zostu — zaprotestowała An- 
na — przecież ja to mogę sama zrobić! 

— Tu niewygodnie — nie ustępowała 
— a włosów się dziecku nie date бо za- 
bawy, jeszcze może który dostać sie do 
buzi. 

Sięgnęta przez Anne, szorstkim ru- 
chem chwyciła dziecko j zaniosła je na 
małe łóżeczko. Rozwinełą krótkimi, ner- 
wowymi ruchami kołderkę. 

Bogusia pozbawiona zabawki, straciła 
humor. Głośnym płaczem zadokumen- 
towała swołe niezadowolenie. 

Anna patrzyła zdumiona na Zośke. 
Co miało znaczyć to nagłe podniecenie 
i wyraźne /zirytowanie? Płacz dziew- 
ступкі zabolał Anne, ale i na Zosię ро- 
działał jak zimny strumień wody. Uspo- 
koita się, zawinęła już spokojnie Bogu- 
się w kocyk i wcisnęła jej w rączkę ја- 
kąś gumową zabawkę. Dziecko prze- 
stało płakać. Anna czekała, czy też Zoś- 
ka przyniesie је zpowrotem na tapczan. 
Ale nie. Wyszła zanieść do 
kuchmi i nie wracała, 

I nagle Anna przypomniała ѕоМе Wie 
podobne sytuacje, w których Zośka rów- 
nież zachowała się tak dziwacznie. Nig- 
dy mie zwraca jednak na to uwagi, do- 
piero dzisiejszy, aż nazbyt rzncałący się 
w oczy gniew młodej dziewczyny przy- 
wiódł na pamięć tamte inne epizody. 
Przy Zbyszku nigdy taka nie była! 

I nagle Anna zrozumiała... Zośka była 
zazdrosna o dziecko! 

ID. & Æ) 


PRZYGO 


n 4 
WICEK: — No kiedyż, psia krew. bẹ- 
fnię to pieczyste? Czekamy! 


WACFEK: — Dawać mi tn jeść! 
KELNER: — Za momencik!.. 


Go otrzymamy 


na kartki w październiku 

Zarząd Miejski w Łodzt podaje do wiado- 
ШОМ, że na karty aprowizacyjne zwykłe oraz 
E madrukiem RCA (Rejonowa Centrala Apro- 
wizacyjna) na miesiąc październik 1947 r. 
w sklepach włączonych do niejskiej sieci roz- 
dzielczej, poczynając od dnia 21 października 
rb. sprzedawane będą następujące artykuły 
spożywcze: 

Est. L 1 Kat. L RCA. 

K na odcinek Nr 20 po 2— kg mąki gat, 
w cenie zł. 3,— za 1 kg, ` 

2. na odcinek Nr 22 ро 1 kawałku mydła 
do prania o wadze pierwotnej 0,2 kg. w œ- 
nie mł. 3 za kawałek. 

3, па odcinek Nr 24 po 05 kz. eukzu чу 
cenie zł, 16,50 za 1 kg. 

Kat, L. Zwykła. 

L na odcinek Nr 19 pe 1 kg oleju kokos. 
w cenie zł. 41,50 za ikg. 

2. na odcinek Nr 21 po 2 puszki Kona. 
mięsn. końskich, e wadze 453,6 kg każda w 
cenie zł 6 та 1 puszkę 

Kat. П. I 

1. na ойсівек Nr ta po 04 kg. cukru. w 
cenia zł. 16,50 za 1 ka. 

2 na odcinek Nr 19 1⁄4 m j 
w cenie zł, 3 za 1 Ka (т Eo 

8. na odcinek Nr 20 рә 1 puszoe kons. 
mięsn. końsk. wagi 8505 kg, w cenie zł 11 
та 1 puszkę. 

Bat. [M | Kat. П. B.C.A. 

L ва sócinek Nr. 18 po 1 kg mąki per. 
gat, w centa 0. 3 m 1 Eg. 

% па odciner Nr. 19 ро 1 рите Koma. 
mięsn. końsk. wagi 453,6 kg. w cenie zł 8 
ra 1 puszkę, 

Bat IR. i Kat IR. ROA, 

1. na odcinek Nr 18 po 0,25 kg cukru, w 
cente rt. 16,50 za 1 kg. 

2. na odcinek Nr. 19 po 1 kg mąki psz. 
80 proc. w cenie zł. 3 za 1 kg. 

8. na odcinek Nr 21 po 1 kawałku mydła 
de prania о wadze pierwotnej 0,1 kg. w oe- 
mie zł. 150 za kawałek, 

Kat. IR R.C.A. 

1. na odcinek Nr 28 po 05 kg, oleju koko 
sgowego, w cenie zł. 41,50 za 1 kg. 

3. na odotnek Nr 20 ро 1 puszce konè. 
min. końskich, o wadze 453,6 kg. w cenie 
zł. 6 та 1 puszką, 

Rat. IL R. ч 

1. na odcinek Nr 18 po 1 puszce kons, 
mięsn. końsk, o wadze 458.6, w cenie zł 6 
za 1 puszkę, 

Kat. “Dz. 0—12“ Kat. „Dz. 0—12" R.C.A. 

1. na odcinek Nr. 18 po 0,25 kg. cukru, w 
nie zł. 18,50 za 1 kg. 


a = . з 
Pracujący, ociemniali 
hada otrzymywali rentę 

ZUS, rozumiejąc wyjątkowo trudną 
sytuację acłermniałych, przyznał im pra- 
wo pobierania renty emerytalne] w wy- 
padku, gdy po odpowiednim przeszkolk- 
nin zostaną całkowicie lub częściowo za 
trudnieni. 

Obecnie Okręgowe Urzędy Inwalidz- 
kie rozpoczynają na szeroką skalę akcję 
przeszkalania inwalidów. 


Kupujemy 
ZŁOM ŻELAZNY i METALOWY 
z AKCJI SPOŁECZNEJ 


dla potrzeb Gospodarki Narodowej. 
Składnica Złomu 


Bernard Walkowiak 
Łódź, ui. Kilińskiego Br. 6 — т]. 183-48. 


DRZE 


SZĄ 
ЖС 


WICEK: — Pójdę de кисин 
wiad, czy prędko podadzą... 


WACEK: — Tylko nie marudź, serce, 


bo umieram z głodu! 


EXPRESS ILUSTR 


Y WIEKA i 


па wy- 


WA 


ү 


KUCHARZ: — A sio, myszy! Poszoł! 
A pan kogo uważa? 
WICEK: — Uważam, że ma pan tutaj 
śmietnik konkursowy! 
raną 


W razie wypadku 


stajemy bezradn 


KELNER: — Ależ momenciki.. 

WICEK: — Straciliśmy apetyt! оба 
pan sam! Serwnus! 

WACEK: — O, jak mnie mii 


nie umiejąc okazać bliźniemu najprymitywniejszej 
pomocy lekarskiej.-Tym powinna się zająć szkoła! 


Stary czy młody robotnik, czy inży- 
nier, krawcowa, maszynistka, uczeń, lub 
studentka — ludzie umiejący dawać se- 
Ме radę z najróżniejszymi problemami 
natkowymi | fachowymi, z trudnymi sa- 
gadnieniami techniki | wynalazków, złą- 
czem są niestety pewną, wspólną cechą. 
Absolutna rieumiejętnością radzenia so- 
Ме w zwykłych, codziennych ргтурай- 
kach dolegliwości fizycznych, 

Przed każdym, najbardziej białym wy 
рабКіет skaleczenia, zasłabnięcia, bólu 
— stają bezradni, przerażeni, gdyż 
otwiera się przed nimi konieczność wkro 
czenia w tajemniczą, niezbhadaną dzie 
dzinę medycyny. 

Operując z łatwością i swobodą poję- 
clem atomu, bomby atomowej I innyeni 
skomplikowanymi terminami, gdy syt 
scja aga zastosowania jakiegoś se 
biegu, kóry ma mieść pomoe chorerm 
— tracą głowę, nle wiedzą co należy го- 
bić į Jedyny ratunek widzą w przybyciu 
lekrza z arsenałem środków, których sa- 
me nazwy już działają kojąco (może dla 
lego, że się ich najczęściej nie rozumie). 

Mamy tu na myśli, dziesiatki drob- 
руса i poważniejszych wypadków ma- 
głych zachorowań, czy nieszczęśliwych 
wypadków w domu, przy pracy, czy na 
ulicy. Nad zemdloną kobietę w trarnwa- 
ju, stanie kilkanaście osób, ale 


żadna nie wie jak się do tego zabrać, 
aby odzyskała ona przytomność; 
gdy stę oeparzymy wrzątkiem, otoczenie 
płacze razem z nami z bółu, ale jako je- 
dymy ratunek widzi 
wezwanie lekarza; 

mie mówiąc już o zupełnej ignorancji 1 
nieświadomości со robić, jak ratować 
człowieka 

zatrutego gazem, tzy zaczadzonega, 
w jaki sposób stosować sztuczne oddy- 
chanie topielcowi, względnie jak postą- 
plć w wypadku porażenia słonecznego. 

Znane są przecież sytuacje, gdy alar- 
muje się nawet Pogotowier czy wzywa 
specjalistów, gdy igla weldzie w palee! 

Wytworzyła się w nas sugestia, że 


każdy zableg leczniczy, każde lekarstwo, 
to 


tajemnicze misterin, 

do którego powołani są tylko ch со ukoń 
czyli medycynę, względnie te, które ma- 
ią dyplomy szkół pielęgniarskich. Tak 
nie jest! KAŻDY, PRZECIETNIE ROZ- 
SĄDNY CZŁOWIEK MOŻE DOSKONA 
LE PORADZIĆ I SOBIE I OTOCZENIU, 
O ILE BĘDZIE POSIADAŁ PEWIEN 
ZAPAS PRAKTYCZNYCH WIADOMO. 
ŚCI Z ZAKRESU  NIESIENIA PIERW- 
SZEJ POMOCY, w cytowanych wyżej i 
wielu innych wypadkach. 


Nasze nieobeznanie z najpospolitszy- 
mi zjawiskami - chorobowymi та swoje 
źródło w pewnym zaniedbaniu. 

Program szkół tak powszechnych, Tek 
i średnich, w którym uwzględnia się wle 
le problemów doby obecnej, który, w 
jak najszerszym zakresie ma na сен 
wychowywanie naszej młodzieży, — 
jest jeszcze niepełny. Brak mu tych 
właśnie godzin specjanych, które powin 
пу być poświęcone podstawowym, prak- 
tycznym wiadomościom z zakresu wile- 
dzy e doraźnej pomocy lekarskiej, bez 
których, gdyby np. lekarza w ogóle nie 
było, lub nie przyszedł, chory, który do- 
stał krwotoku mógłby utrzeć, bo nik! те 
те ројесіа, jak tea krwotok można za 
tamować. 

І ponczenia takie, czy to tafo lekcje, 
czy јако pogadanki, powinny być trak 
towane conajmiej tak samo poważnie ! 
jako conajmniej taki sam obowiązek, jak 
lekcje geometrji, czy algebry, z którą 
znaczna część młodzieży po wyjściu za 
szkoły, niewiele już ma w życiu wspól- 
nego. Aby umieć sobłe radzić, musimy 
słę tego nauczyć. ] 

Im wcześniej zaczniemy, tym dla ñas 
wszystkich lepiej! . 


Papierosy beda lepsze 


dzięki otrzymaniu surowca gruzińskiego i maszyn z Czechosłowacji. 
— Polski Monopol Tytoniowy likwiduje niektóre marki papierosów 


Jakość papierosów krajowych ma 
ulec pewnej poprawie. Przyczyn się do 
tego przede wszystkim import z ZSRR 


znanych na całym świecie aromiatycz- 
nych i wartościowych tytonł gruziń- 
skich. 


Ale dobry surowiec to jeszcze nie 
wszystko. Sama produkcja winna być 
również udoskonalona, tym bardziej, że 
ostatnio coraz częściej spotykamy papie 
rosy ха twarde i wysypujące się. 

PMT pomyślał i o tym, gdyż w ramach 
zawartej ostatnio umowy polsko-czecho 
słowackiej, w bieżącym miesiącu пайеј- 
dzie do kraju pierwsza partia nowoczes- 
nych, wysokowartościowych maszyn do 
wyrobu papierosów. 

Przy okazfi należy zwrócić wwagę na 
pewne charakterystyczne zjawisko, ja- 
kie obserwujemy ostatnio na odcinku ty- 
toniowyny 


Od pewnego czasu brakuje w ktos- 
kach papierosów marki „Zryw*, a także 
„Bałtyków*, lub „Triumiów*, 

Okazuje się, ża PMT likwiduje powoli 
„Zrywy*, ponieważ są one sporządzane 
z identycznego siirowca, co „Hele“, a 
tyłko zapakowane w niewygodnych gru- 
bych pudełkach po 24 sztuki. 

Wielkłe powodzenie „Heli“ skłoniło 
więc Monopo! do likwidac „zrywów“ 
o które coraz mniej pytano. 

Podobnie przedstawia się sytuacja z 
„Bałtykami” i „Triumfami*, Jeśli nie by- 
ło „Bałtyków*, były „Triumfy”* į — na- 
odwrót. Mało kio wie jednak, że papie- 
rosy te są właściwie identyczne, а fabry” 
ki pakują je w pudełka z napisami „Bał- 
tyk“, czy „Triumf“ — w zależności od 
tego, jakie pudełka pierwsze nadejdą, 

Należy się więc spodziewać, że i jeden 
z tych gatunków ulegnie likwidacji, co 


jednak absolutnie nie zmniejszy ngólnel 
produkcji — zamiast dwóch a 
nych gatunków o różnych nazwach. Бех 
dziemy mieli identyczne papierosy o jed- 
nakowej nazwie. (s) 


ШШ О ЛДА ДШ 
з PRZEPIĘKNE LOKI 


nieograniczenie trmale przy 
wilgotoym powietrzu i pocie, 
osiągną lanie I Panowie za 
pomocą eliksiru „ALMA“, 
dzięki któremu ondulacja 
jes! zbyteczna. Duże zaoszczę 
dzenie czasu i pieniędzy. Na 
tychmiast po użgciu wspanła 
łe fale ondolowanych włosów, 
pełna powabu (тухота. Mnó 

_ stwo podziękowsń (przede 
wszystkim od artystek scenicznycg), Cena 150 
zł, 3 flaszki 300 zł. Kto w trzech dniach prze 
śle wycinek wraz z zamówieniem, otrzyma 10 
proc. rabstu na duży pakiet. Przedstawiciel 

W, Penchak, Warszawa I, skr, poczt. 68, 


ОПТА 


ЇЧТЇН q BRI 


“ilizew fest trzeci! |. | 

W niedzielę przy sżiża Lechia ула i 
Zwycięstwo Widzewa nad Tarnovią wy- | 
wełało w światku piłkarskim wielkie wra- 
żemie, Pociągnęło ono za sobą poważne zmia 


mr w kolejności finalistów w tabeli. Przeń 
sławia się oną jak następuje: 
gier pkt bramek 


1 Ruch 4 6 15:4 

2. Tarnovia 4 6 13:8 

8. Widzew 4 3 7:18 

4, Legia 3 2 7:9 (Sxi), Dobrze się 'stato, iż pięściarże 
5. Lechis $; Fi 1:6 Helsinek zdecydowali się pozostać w Ka- 


W najbliższą moedziełię Widzew ma oka- 
się umocnić rafinowaną trzecią lokate, буй 
grać będzia w Łodzi x gdańską "echią. 
Mecz ten został przełożony. 


Dział oficjalny +07715. 


Komunikat Zarzadu йг 2 


1. Przyjęto w poczet członków ŁOZTS na 
stępujące kluby: ZWM Zryw (Łódź), ŁKS, 
Splat, KS Boruta (Zgierz) KS Pocztowiec, 


towicach i walczyli z reprezentacją 59 
ska. Był to jeden z najpiekniejszych me- 
czów, oglądanych u nas ostatnio w Pol- 
sce. Pięściarze fińscy, jednocząc w Sobie 
wszystkie zalety wymagane od bokse- 
rów dobrei kłasy, a więc szybkość, bojo- 
wosé, technikę, pracę nóg, wytrzymałość 
i silny cios, zaprezentował boks w па 
lepszym wydaniu. 

Widzieliśmy boks fiński przed wojną i 


których Finn okazał się lepszy. То wy- 
starczyło, by ogłosić go słusznie zresz- 
tą, za zwycięzcę. 5 
Wylecial z ringu! 

jedynie dwie ostatnie walki, a więc 
wag najcięższych, były słabsze, po pro- 
stu dlatego, że Ślesk nie miał tu godnych 
przeciwników. Раіегок wyiecłał za Sznu 
ry na stolik sędziowski i przed upły wem 
10 sekund nie zdołał wrócić na' ring, a 
Szczypiński legł znokautowany w IT- im 


ZARA OWA TOORA ONO PANA 


Piękny i skuteczny boks Finnów. — Radzieccy 
pięściarze roznieśli drużynę Polski Północnej 


rzadko sbotyka się tak -energiczneęgo ї 
błyskawicznie orientującego się w prze- 
biegu wałki arbitra, 

Mecz ten dostarczył wiele zadowolenia 
licznie zgromadzonej publiczność. Wy- 
niki osiągnięto następujące: 


Helsinki wygrały 11:5 
W muszej Lehtitten zremisował z Grzy 
woczein. w koguciej Oiwinen po pory- 
wańącej walce wypunktował Bazarnika, 
w piórkowej Tiliikanen wygrał na pin- 


KS OM TUR — Огош, 

2, Kiuby zamierzające rozgrywać zawo- 
Йу towarzyskie, lub urządzać turnieje mie- 
frykiubowe, muszą uprzednio powiadomić o 
tym LOZT8 na 7 dni. Kluby nie podporząd 
kowujące się temu zarządzeniu będą ka- 
гале. 

3. Termin zgłoszeń do okręgowych mis- 
trzostw Fodzi na rok 1947/8 przedłużą się 
do fm. 28 bn, włącznie. Po tym terminie 
ładne reklamacje uwzgledniane- mie będą. 

4 Podaje sie nowe wysokości opłat, za- 
twierdzońe przez PZPS: wpisowe zł. 1000.— 
składka członkowska roczna — zł. 1000.—, 
wpisowe do mistrzostw od drożyny Kl. A 
— zł 500, К, B — zł 300, kL C — zł. 200. 
wpisowe do mistrzostw indywiduałnych ad 
zawodnika zł. 200. Za niestawienie się dru- 
żyny na zawody — zł. 300. Kansje załączona 
do protestu — w. 500. Dieta dla sędziego 
zł 50, a w razle wyjazdu zwrot kosztów 
nadróży, Kluby, które opłaciły ju% wnianwe 
ż układkę winny pokryć różnicę. 

„Zarząd ŁOZTS 


Bla Warszawy 


W nb. sóbate odbyły się zawody w pił 
kę nożną pomiędzy zespołem Milicji O- 
bywafelskiej а drużyną fabryki im. 
Strzelczyka, W drużynie milicyjnej bra 
li udział gracze o bardziei znanych náz- 
wiskach jak Malik, Urbaniak i Piątek, u 
przeciwnika zaś Lubczyfński ; Mikołaj- 
стук. Zwyciężyła drużyna Milicji w sto- 
synku 6:2, uzyskując bramki przez Urba- 
maka, Piątka i Szymiczaka — фо dwie. 
Dochód z tej imprezy w wysokości blisko 
10 tys. zł. przeznaczono 'na odbudową 
Warszawy. 


- HK$ był lepszy 


Zawody hiik w ац дез 


Na basenie YMCA odbyły się zawody 
pływackie pomiędzy drużynami НК, a 
KP Zjędnoczóńe, w których osiągnieto 
astępniące wyniki: 

50 m. dow, Przyborowski (Zi) 348 s., 
100 m, kl. Rumiński (HKS) 1:318. 100 m. 
grzb, Wilczak (Zi) 1:29, 100 m. dow. Woj 

ciechowski (HKS) 1:20. 200 m. ki Niko- 
demski (Zi) 3:21,8, sztafeta 3 razy 500 — 
HKS w składzie Durys. Rumiński, Woj 
ciechowski w czasie 1:58, Sztafeta 5 razy 
0 KKS w Składzie Wojciechowski, Du- 
rys T Marciniak, Durys Ii, Miślakiewicz, 
w czasie 3:02,3, 

Konkurencje żeńskie: 100 m, kl: Bronie 
wicz (IKS) 1:45.6, Maślakiewicz (HKS) 
1:57 4. 500 m. dow. Kowalska (HKS) 0.42. 
Sztafeta 8 razy 50 m. HKS w sktadzie 
Ma ślakiewicz, Bronjewicz Kowalska. W 
ozólnej punktacii wygrał HKS 61:58. 


Grają w siatkówkę 


Mistrzostwa drużyn kiasy В, 

W mistrzostwach kłasy B siatkówki żeń- 
меј i męskiej rozegrano dalsze spotkania. 
зп uzyskano następujące: 

siatkówka żeńska: УМСА — HES %% 
(18:16 i 5:15), Splot — HKS 2:0 (15:0, 15:9). 

siatkówka meska: Splot — HES 2:9 (1534 
| 25:10), Boruta — Zryw 2:1 (16:14, 8:15 i 
15:0), TUR — EBS 2:0 (15:10.15:1m j DES | 
— PTC 3:0 (walkower). 


trzeba stwierdzić obiektywnie. że od te- 
go czasu: Tinnowię poczynili duży krok 
naprzód, — Łaóczą oni w sobie dwie za- 
lety: piękno walki i jej skuteczność. Po- 
jedynek Bazarnika z Oiwinenem był po- 
rywający wprost, Takiej masy ciosów, 
јака pieściarze wzajemnie табай sobie w 
tej walce nie widzi Się czasami na ca- 
iym meczu pięściarskiu. Różnorodność 
uderzeń była wprost zdumiewająca. Ra- 
zarnik trzymał się doskonale j w całej 


starch 

Finnowie mocno narzekali na sędziów 
węgierskich j czechosłowackich, to też 
w Katowicach byli ostrożnieisi. W ringu 
sędziowałi па zmianę Finn i Polak, przy- 
czym zależnie od tego. kto był w ringu, 
punktowali dwaj Polacy, alho dwaj Fin- 
поліе. Ciekawe, że nie było wypadku, 
ażeby decyzje nieg zgadzały się. Finno- 
wie hvli bardzo zadowoleni z tego i ape 
cjałnie dziekowałi segdziemu ringowemu, 


kty z Bibrzyckim; w lekkiej Rauta prze= 
grał na pumkty z Rademacherem; w pôt- 
średniej Ramanen wygrał w drugim stat- 
ciu przez ko. z Okruszkiewiczem. W śred 
niej Sale Eile przegrał po słabej walee 
z Nowarą; w półciężkiej SHiasder wy- 
grat przez techniczny К. o, z Paterakdem: 
który wyleciał z ringu; w сюе Salo 
Harro w drugim starciu znokautował 
Szczynińskiego, 


p. Kowalskiemu (Poznań), twierdząc, że 


Katastrofa belgradzka 


Klęski piłkarzy „polskich nie da się uspra- 


wiedliwić, można ją żylko wyżłómaczyć 


Wynik 1:7 to już nle porażka, lecz — | Zniesiono kilku graczy, wytlumaczona 
klęska, Jak zwykle szuka się pewnych n-| driiżynie, na czym polegał bład taktycz- 
sprawiadiiwień, ale w tym wypadku tru-| ЗУ 1 jakoś poszło iesiej, Ale w tym fest 
dno je znałeźć, Zmęczenie podróżą jako 
czymiik decydujący те wchodzi w ra- 
chube bo przecież пай piłkarzę o klase 
iepiej grali po przerwie, niż na początku 
zawodów. Jedyne wytłumaczenie, lecz nie 
usprawiedłiwienie przegranej w takich 
rozmiarach. jakich nie notowano dotych- 
czas w historji naszych Spotkań między- 
państwowych, może być tylko to. że dru- 
żyna dała się zaskoczyć szalonym tem- 
реш narzucony z miejsca przez Jugo- 
Jawie, 

Posypaly się bramki, przy czym pierw 
szą Padia podobno nawet ze spalonego. 
Mogło to wyprowadzić drużyną z równo- 
wagi, lecz nie na tyle jednak, by pozwa- 
lać sobie wbijać z łatwością dalszę Sześć 
sztuk, Niewątniiwie: jest to najlepszy 
dowód braku rutyny meczowej i.. odpo- 
wiedniego kierownictwa, które w роге 
nie zorientowało się w Sytuacji i nie zna» 
lazło skutecznego środka przeciwko cza 
Jącemu się niebezpieczeństwiu, 

Podczas przerwy, a więc o wiele іш? 
za późno, zastosowano środki zaradcze. | wi 


ҳузісе byty bodałże dwa momenty, w 


sukcesu zwolnił szalone tempo, 

Z drużyny polskiej dobrze grali tym ra 
zem Włodarczyk na obronłe i Barański 
na lewym skrzydłe, natomiast zawiedłi 
Fianek, którego zmienił ро pauzieę Bar- 
wiński i Hogendorf. Prawoskrzydłowego 
ŁKS bez wiekszego powodzenia zastąpił 
Baran. Zwykie dobrze grająca linia no- 
mocy, z Parpanem na czele, nie ponisała 
się i jedynie Szczurek okazał sie na Po- 
ziomie. Jurowicz przeżył do Przerwy 
ciężki okres, to też po patrzie zastąpił go 
Skromny. 

Nie weSoła jest za tym historia 100-g0 
meczu naszej reprezentacji piikarskiej, 
Około 35 tys. widzów było świadkiem 
jej klęski, „bezprzykładnej w dziejach na 
szego Sportu piłkarskiego. Brak szybko- 
ści odegrał tutaj decydujące znaczenie. 
Dobre imię piikarstwa polskiego może 
zrekabilitować jeszcze . niedzielny тест 
z Rumunią, to też z tym wiekszym zaii- 
teresowaniem uwzza wszystkich skiero- 
wana jest na эрезе skad nadejdą 
wieści о о wyniku medziswiego Spotkania. 


Pięściarze ŁKS тоспо hija 


Concordia pokonana w Piotrkowie, w Pabianicach Zryw 


Dwa mecze stoczyli pięściąrze ŁKS: стука, ale i to spotkanie zakończyło się 
pierwszy w Piotrkowie, drugi w Pabia-|na remis, w półśredniej Wieczorek Wwy- 
nieach. Mecz w Piotrkowie z Concordia |grał z Masiorkiem, w średniej Bobrow- 
był spotkaniem o mistrzostwo drużyno- | Ski miał w I starciu Ścibuta na deskach. 
we, w Pabianicach natomiast o charak- | 20 nie wykorzystał tego і sam w II run- 
terze towarzyskim, propagandowym. dzie przegrał przez ko, w pólelężkiej 


Pisarski w II rundzie przez Кю. pokonał 
ŁKS walczył w Piotrkowie w poważ- p диге 


Kałużnego, w ciężkiej wreszcie Stec 
nie oslabionym składzie, w dodatku bez dwa punkty walkowerem uzyska! dla 
wagj ciężkiej, lecz wygrał w stosunku Concordii. 


3:7. Oto wyniki poszczególnych өрої- | W Pabianicach wystapil ŁKS w moc- 
кай: по kombinowanym składzie przeciwko 

w muszej Różycki wysoko pokonał п? | Zrywowi, który pokonał 12:4. Punkty 
рипкіу Adamusa, w koguciej Stasiak z |dla łodzian zdebyli: Kowalski (Waga pa- 
Brzóską staczyli bardzo słabą walkę, za- | pierówa). Różycki, Stasiak, Zawadzki, 
kańczoną na remis, w piórkowej Pawlak 
zremisował z Pietrusiewiczem, w lekkiej | tomiast swa walki Jarosiński í Wroclaw- 
' Bonikowski hv? nieco lepszy od Maciej- | ski, 


wiele zasługi przeciwnika, który Syty 


Miażdżące zwycięstwo mig- 
ściarzy ZSRR 


W Gdańsku tymczasem, po raz лесі 
w Polsce wystąpili pissciarze radzieccy, 
Tym razem walczyłi z drużyną Ройс 
Północnej i stwierdzić trzeba. Фе teu 
przeciwnik okazał she dta- nich пада? 
577. 

Mecz wygrati zoście w miażdżacym 
stosunku 14:2, przy czym jedyne 27: 
cięstwo dla nas odnióst Szymankiowiez 
w wadze średniej. Była to jednak noista- 
sza walką dnia, ale poparła twier- 
dzenie, że jednak w Polsce mamy dwóch 
przynajmnieł bokserów, którzy są w sia- 
nie pokonać pogromce Koiczyńskiego — 
Ogurienkowa. 

Małą pociechą pozostanie fakt, B w 
dwóch nadprozramowych spotkaniach 
zwyciężył pięściarze nalscy, Zwycię 
stwa odnieśli: Iwański w wadze nólśred- 
niej na punkty пай Tyczenko i pięściacz 
gdański Kudłasik, który również na pym- 
kty pokonał Dudko (ZSRR). Trzeba zaz- 
naczyć, że drużyna ZSRR walczyła dn= 
žo leniei niż w Warszawie. Wyniki tech- 
niczne osiągnieto następujące: 


Tylko Szystankiewicz 


W тивә Sewiński stoczył hardz$ 
walkę z Segałowiczem í chociaż 
przegrał na punkty, wypadł znacznie le- 
piej, niż Grzywacz | Мајак, w koguciej 
zawód sprawił Sowiiski, po którym, јако 
po pogromcy Zachary, Spodziewano sie 
znacznie więcej. Awdiejew był znacznie 
szybszy, miał wiekszy nerw do wafki i 
хурга} zasłużenie: W koguciej rówież 
słaby dzień miał Antkiewiez, to też Kria- 
ziewowi udał się rewanż i tym razem 
Połak opuścił ring, jako pokonany. 

W lekkiej Grelnerowi nie wiele trudu 
sprawiło znokautować Baranowskiego, 
Stało się to w Iil-ej rundzie po serii sier: 
pnawych ciosów. 

W mółśredniej Szczerbakow 11051 
błyskawiczne zwyciestwe nad Adamskim 
którego już po minucie wałki wyliczóno: 
w średniej Szymankiewicz охала} się R- 
pszy od Qgurieńkowa i jemu przyztana 
zwyciestwo na punkty, w półciażkiej Słe 
panów wygra ta punkty z Kotkowskim 
па dobro którego nożna zapisać tylko 
wytrzymałość na ciosy., wreszcie w Ayi- 


ładna 


Cygan, Pisarski przez k,o, Przesrali wą ESA ciężk%j Korolew dwukrotnie miał na 


fak lent Sary 
Калга W рег 


Bich 


drugiej poddźl tn Зуу 


rwszyjń ағу 
knwsklegą, a 4 
a 
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Wizz 


Po ucieczce dawódcy. wszyscy żołnie- 
rze japońscy rzueifi broń i usiłowali Się 


skryć w dGzutgłi.. 
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lekat 1215 nójdziem 
FAŃSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dziś o godz. 19 tragikomedła Rojasa „Ce- 
lestyna" w inscenizacji L. Schillera. 

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 

u], Daszyńskiego 34. 

Dziś pełna dowcipu i poezji komedia Jean 
Giraudoux „AMPITRION 28", Przekład i pro 
log Bohdana Korzeniowskiego, dekoracje i ko 
stiumy Władysława Daszewskiego, reżyseria 
Erwina Axera. 

Kasa czynna od 11-ej до I3-ej i od 15-е}, 
tej. 123-032. 

MRodzieży do lat 18 wstęp na przedstawie 
nie nie przysługuje. 

TEATR POWSZECHNY 

Dziś ó godz, 19 urocza komedia Franciszka 
Zabłockiego „Fircyk w. zalotach", wyreżyse- 
trowanńa przez Z. Modrzewskęą. 

TEATR „SYRĘNA” 

ы  Fzaugutta 1. 

Dziś i codziennie o godz. 19,30 „COLORA 
DO“ Zdzisława Gozdawy і Wacława Stępnia. 


Kina 


ADRIS (Stalina 1) — „Urwis Gavrocha”. 
Początek seansów: 185, 18, 20. 


BAJKA (Franciszkańska 31) => „Dni Szczęścia” 
Początek seansów: 16, 18, 20, ж niedziele 
t święta: 14, 16, 18, 20. ' 


BAŁTYK (ul, Narutowicza 20) = „Konwój”. 


Porzatek seansów: w dni powsz. 15,30, 18,15 |. 


21, Początek seansów w niedziele і święta: 
13.15, 15.20, 18,15, 21. 

GDYNIA. (w Daszyńskiego 2) — „Złote wrota” 
Początek seansów: 15.30, 18 i 20.30, w nie- 
dziela od 13-е}, 

HEL (Legionów 2) — „Droga do nieba”, — 
Początek seansów: w dni powsz. 17, 19, 21, 
w niedziele t święta od 15-ej, 

MUZA (Ruda Pabianieka) — „Awantura w za- 
świałach'. — Początek seanów: w dni po- 
wszedmie 17.30. 20; w niedz. i święta 15.30. 

OŚWIATOWE (Piotrkowska 243) — „15-letni 
kapitan“ oraz dodatek „Harcerze“. 

POLONIA (Piotrkowska 67) — „Siódma Zasło- 

na" Porz. seansów w dni powsz, 17, 19, 21. 
W niedziele i święta: 15, 17, 19, 21, 

PRZEDWIOŚNIE: (Zeromskiego 74-76) — „Gra- 
mica , Początek seanów: w dni powszednie 
16.30, 18.30, 20.30, w niedzielę .ad 14.30. 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) — „Krążownik 
Wareg". 

ROMA (Rzgowska 84) — .Piecin zuchów”. 

REKORD (Rzgowska 2) — Dziewczęta z baletu” 
Początek eaansów w niedzielą t święta: 13, 
16.30, 18, 20.30. 

ETYLOWY (Kilińskiegn 128) == „Kopciuszek”. 
Początek seansów: w dni powsz. 15, 17.20, 

_ 20, w niedzisłe i święta od 12.30. 

SWIT (Bałucki Rynek 5) — „Knock-Out". . 
Początek seanów: w dui powszednie 16, 
18/30, 21, w niedziele 13,40 

TĘCZA (Piotrkowska 108) — „Konciszek”. me 
Poczatek seansów: w dni powszednie 17, 13, 
21, w niedziele 1 święta 15, 17, 19, 21. 

TATRY (Sienkiewicza 40) — „Statek -pulapka". 
Początek 16, 19, 20, w niedzielę od 14-е}, 

WISŁA (Daszyńskiego 1) — „W imię życia”. 
Początek seansów: w dni powszednie 17, 
18, 21, w niedzielę od t5-ej. 

WŁOKNIARZ (Zawadzka 16) — „Zwycięzcy 
siepów'. Początek seansów: w dnl powsz. 
16.30, 18.30, 20.30, w niedziele I święta 14.50, 
16.30, 18.30, 20.30. 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiegp 16) — „Dziewe 
częta z Nowolinek*, „Początek seansów! 
16.30, 18.30, 20.30. 4 

ZACHĘTA (Zgierska 28) — „Wacuś”. 


FABRYKA WYROBÓW GUMOWYCH 
Ў Pod Zarządem Państwowym 
Łódź, Tamki nr, 12 (dawn. Morska) 
zatrudni od zaraz: 
PRACOWNIKA da księgowości 
ze znajomościa kalkulacji j arkusza roz- 
liczeniawego. ; 
Zgłaszać się osobiście z podaniem I za- 
świadczeniami ostatniego miejsta pracy 
w referacie peršonalnym. 
sr n g 


REDAKTOR NACZELNY: 


Е, BOGUSŁAWSEJ 
D+—019327 > 


Li-fsen zaciskajac dłoń па rewoiwerzę 
opanowany był juz tylko jedną myślą, — 
Czy uda mu się zgładzić Petersona? 


EXPRESS FLUSTE 
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nrzeciął więzy ieńca 


ZŁOM ŻELAZNY I METALOWY Z JESIENNEJ AECJI ZBIÓR 
ZŁOMU PRZYJMUJĄ NASTĘPUJĄCE SKŁADNICE; 


W ŁODZI 


1. Wyrwas К. ul. 11-go Listopada Nr 103/105 tel 224-84 

2. Walkowiak B. „ Kilińskiego „с ЖӨ „ 184-48 

3. Zieliñski A. „ Kilińskiego ‚28 „ 204-45 

4, Łódzka Składnica | 
Złomu „ Składowa « 20/29 „ 155-08 

5 Jabłoński B. „ Południowa „ 41/43 s 142-95 

6. Kowalczyk „. Przędzalniana 2 

7. Kuzmecki „ Nowotki „ 63/85 ` 

8. Szybowski В, „ Franciszkańsk= » 39 

9. Arendarski L. » Rzgowska » 57 

10. Marciniak A. » Nowotki Е: р LORIG 

SKLADNICE POWIATOWE 

1. Rokicki Piotrków ul. Wolborska Nr 4 

2. Szeffer Radomsko ү n Stodolna Nr 28 

3. Barański Sieradz „ Cmentarna Nr 32 

4. Bochra Łęczyca „ Panieńska Nr 3 

5. Kopeć Opoczno „ Łazienna Nr 15 

6. Świtakowski Końskie „ Partyzantów Nr 5 

7. Dula i Kupisz Tomaszów Mazowiec „ Kramarska Nr 37 

8. Hiołowacz Skierniewice „ Rynek Nr 20 

9. Liskiewicz Kutno „ Kochanowskiego Nr 30 

10. Žak Zgierz „ Błotna Nr 4 

11; Buksiiski "Częstochowa „<Strażacka Nr 30 ' | 

12. Jezierski Częstochowa „ Strażacka Nr 17 

OGŁOSZENIE 


_ Zarząd! Miejskt*w “todz — * Wydziżt” Apie 
wizacji — zawiadamia, że Ministerstwo Apra- 
тас} zarządzeniem z dmia б. 10. 1947 rozsze- 
rzyło uprawnienia do otrzymania -ekwiwalentu 
golówkowego na zakup ziemuiaków w akcji је- 
siennej 1947 r., na pracowników oraz członków 
ich rodzin zatrudnionych w: 

1. okręgowych i obwodowych urzędach in 
spekcji pracy, 

2. timzgdach zairudnienia, 

3. okręgowych i obwodowych urzędach in- 
walidzkich, 

4. sądach I i H instancji oraz urzędąch pro- 
kuratorskich podległych nadzorowi Mini 
sterstwa Sprawiedliwości z _ wyjatkiem 
sędziów. asesorów, prokuratorów i Wi- 
ceprokuratorów. _ 

5, Centralnych zarządach poszczególnych 

przemysłów zaopatrywanych przez 'R.C.A. 

6. Dyrekcji Polskiego Monopoli Solnego, 

„Odbiorcami rycząłłu gotówkowego dla: wy- 
żej wymienionych pracowników: będą: 

a) dla okręgowych i obwodowych urzedów 
inspekcji pracy — okręgowe urzędy in- 
spekcji pracy, 

b) dia okręgowych i obwodowych urzędów 
inwalidzkich — okręgowe urzędy inwa- 
lidziie, 

c) dla urzędów zatrudnienia i ich placówek 
w terenie — urzędy zatrudnienia па 
szczeblu wojewódzkim, 

d) dla sądów grodzkich, pracy í okręgo- 
wych oraz urzędów prokuratorskich przy 
sądach okręgowych — właściwe terano: 
wo sądy okręgowe, 

е) dla sądów apslacyfjnych oraz urzędów 
prokuratorskich przy tych sądach == sądy 
apełacyjne, ‘ 

f) dia ceniratnych zarządów poszczególayeli 
gałęzi przemysłu zaopatrywanych przez 
R.GA. — wiaściwe terenowo R.C.A, 

Odbiorcy gotówki winni złożyć w Wydziale 

Aprowizacji Zarządu Miejskiego w Łodzi ul. 
Legionów 10 (П pigtro) najpóźniej do dnia 541. 
1947 r. listy pracowników wszystkich pedlegiych 
zakładów pracy oraz zestawienie ogólne insty- 
tucji wraz z podaniem ilości pracowników 1 sum 
przypadających do wypłaty, Ў 

I R. Ма ziemniaki przeznaczony został 00- 

cinek Nr 31 Kat, I i I. R oraz 21 Kat. „С“ kart 
żywnościowych z m-ca października 1947 r. 

„ Bliższych infortnacyj udziela Wydział Apro- 
wizacji Referat Ziemniaczany, ul, Legionów Nr. 
10, pokój 247 telefon 280-81 wew. 60. 


Łódź, dnia 16 października 1947 r. 
ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 


nierz anzielski, Dopadł drzewa, i szybko 


a. e 


OGŁOSZENIE 


Zrzeszenie Kupców Branży Drzewnej 
Województwa Łóńzkiege w Łodzi 


Kl. Kościuszki 4. pok, 2, 


tel. 252-80, wewn. 198 


WZYWA P.T. 


Kupców Branży Drzewnej 


do zgłoszenia się do biura Zrzeszenia, 
celem zarejestrowania swojej firmy. 


Termin zgłaszania йо da. 1.51. 47 r. 


DO WIADOMOŚCI UCZESTNIKÓW KON- 
KURSU CENTRALI SKÓR SUROWYCH 


na zaprojektowanie i 
rzędzi i urządzeń 
skór z ubitych świń. 


opis metody oraz na- 


służących do ściągania 


Wobec trudności usta- 


lenia przydatności metody i urządzeń słu- 
żących do ściągania skór świńskich, Jury Kon 


{ kursu zawiadamia, że w dniu 20 października 


1947 r, zostały odesłane jedynie prace uznane 
їв zdecydowanie nienadające się do wykorzy- 
stania, pozostałe prace będą zwrócone lub 


nagrodzone w miarę 
jury. 


`Y 


OGŁOSZENIA DROBNE 


p | NAJRORZYSTNIEJ ku- 
Lekarze КЕ — sprzedasz, 20- 

: |mienisz pierścionek, 
Dr. ŁOZA. wenerycz- | obrączkę, zogarek w 


ne, skóry, włosów, 
Sienkiewicza 34, tel 
179-56. 26807 
Dr KOWALCZYK cho- | 
roby weneryczne, Że-, 
Dr. CHĘCIŃSKI skórne | 
weneryczne Piolrkows | 
ka 157, 3—6. 30537 į 
Dr. RÓŻYCKI, specjali 
sla chorób kobiecych 
ukuszerli. s Przyjmuje 
2 — 6. Legionów 9 

Dr KOWALSKI MIE- 
CZYSŁAW. specjalista 
skóre - weneryczne, 
1 Maia 3, 8—10. 4—7. 
Dr. JERZY TETER gine 
kologio i położnictwo, 
Kościuszki 36 (Róg An 


drzeia) 4 — 5. 30162 
DR SEONIEECZER — 
lekarz Bzphole ,Ko- 
chanówkc”. Choroby 


nerwowe. Pioirkowska 
18, Elektrowstrzasy. 

DOKTÓR  ZAURMSN 
specjalisłą: skórne we 
neryczne, 8—10. 5—7, 
Nawrot 8.4 30042 
Dr FALKOWSKI uro- 
log. specjafista nersk 
pęcherza, moczowych. 
Żeromskteqo 113, 3 — 
5 290062 
Dr. MARKIEWICZ cho- 
toby żołądka, jelit wa 
troby 8 — 5 Piotrkow 
28608 


ska 145. 
Кип — 50770127 


MEBLE staniały w fir 
mie Izdebski Piot- 
4gowska 31 (w podwó- 
rzu) gołowe i na za- 
mówienie. 30851 
КОҢҒБЕСІА damska i 
meska własnej pro- 
dukcji, 
Piotrkowska 307 
1326-09. 


tel. 
28967 


sklepie 11 listopada 
3. 27420 


KOLEKTURA ,Fortu- 
па" poleca szczęśliwe 
losy Łódź, Dqszyńskie 


|go 2 Oddział Piotrko- 


wska 124. 30180 
Ó AKUMULATOR” -— 
Łódź, Andrzeja 79 tel 
155-25. Akumulatory 
wszelkiego typu rooz: 
ne qwarancja. 29672 
WYTWCOJINIA Dewo- 
cjonaliij „Bozar Kato- 
Foki” Łódź, Stenkiewi 
cza 49 poleca lampki 
hagrobkowe od 150 zł. 
tuzin, orez „znicze. 
MIEROSEOPY nawel 
niekompieine f cześci 
kupuję. Warsztat ор- 
tyczny, 1595. Nowo- 
miejska 9 _ 90182 
RADIOAPARATY, foto 
aporaty, kinoaparaty, 
telefony, motorki, każ 
dą radiowa lampę, 
różne przyrządy 1 na 
rzędzia kupuje — 
sprzedaję — zamia* 
niam Gdańska 17, 
Ksteżnick. 28231 
WYJĄTKOWA okazja. 
Wyjeżdżając, sprzeda 
ja dom. Plac Wolności 
8 — 4. 307058 
SPRZEDAM mor i 
przetwornice, Dabrow 
ska 2 — 8, 30707 
RUCHENKE elektrycz- 
ną 120V, z piekarni- 
kiem, łóżeczko dziecin 
ne, kstążki lekarskie 
spzzedam, Adres W 


Kaministrocli. _ 30709 


DOMEK przy przystan 
ku sprzedam wiad. tel 
140-17. 30710 


KUPIĘ nowijarkę do 


Oleksiowicz| nici. Oferty „PAR” Кта! dziecka 


ków, Rynek 
46, dla „31267. 


Główny 
30744 


Adres Redakcji 1 Administracji: Łódź ul. Pio rkowska 1029, Telefon: 137-47, 


Teletony KodakcH: Kronika — 125-15, Spori — 137-47, Redokłor Naczelny == 119.89, 


` 


ich rozpatrzenia „przez 
“sas M ЧЕ ҮА 
NIEPRZECIĘTNY radio 
odbiornik, rowy, super 
hsterodyna, sprze- 
бот. Cena 65. Laqfo- 


@° 25a — 1, -390708 
Różne 


PRACOWNIA kożu- 
chów przyjmuje - 

К zamówienia. Łódź, 
Pomorsko 33_ front _ 
PRACOWNIA kuśnier- 
ska Jaracza 12 przyj 
muje wszelkie roboty 
woczdząco w zakres 


kuśnierstwa. 29844 
ARTYSTYCZNE tkonle 


garderoby. Podnosze- 
nie oczsk. Szolinowa 
Jadwiga, Piotrkowska 
80. 27001 
TEX. ZGINĄŁ foxter 
rier biały, brązowe ła 
ty. Zwrot Traugutta 4 
— %. Wynagrodzenie. 

30743 


Zaofiarowanie pracy 


= SE ——ss— 
POTRZEBNE wykwali- 
fikowone pokowaczki 
cukierków, Mazurska 
28. 30711 
GOSPOSIĘ samodziel- 


па z dobrym gotowa 
niem poszukuje. Rełe 
тепсје, Południowa 23 
— 12.5. 30712 
POTRZEBNA szpularka 
na reczne kółka. Zgło 
sie się godz, 1 — 3. 
Nowomiejska 11 — 6. 


30713 
POTRZEBNA  szpular. 


ka siła wykwalifiko- 
wong, da fabryki pon 
czoch. Zgłoszenia Li- 
owa 43. 50714 
FOTOGRAFA зато. 
dzielnego, siła piorw- 
szofzędna przyjmę za 
raz — Foło „Szłuka” 
Sopot, Rokossowskie- 
qo 42. 30715 
FREBLANKĘ do osiem 
nasto miesiecznego 
przyjmie, 

Gdańska 61 m 7. 
30716 


ZRGUBIONO 


się j upadł, W tei samej chwili Peterson 
zebaczył Japończyka, 


FOTOGRAF — labo 
ront retuszef tylko wy 
kwalifikowany potrze- 
bny. Foto Śralgacz, 
Piotrkowska 8. 20712 
POTRZEBNY zaraz cze 
lodnik krawiecki dam 
skt ul. Jaracza й. 
SPÓŁDZIELNIA Нор! 
Budowlanych poszuku 
je wykwaliikowa= 
nych cieśli, zgłosić się 
„Remont” Plotrkows- 
ka 38, 4 — 65. 30719 
ZAEŁĄD Budowlano - 
Meblowy pod Zarza“ 
dem Państwowym, 
Łódź, ul, Zgierska Nr 
69 przyjmie ndtych- 
miast stolarzy na me- 
ble 1 polerowników. 
POTRZEBNY wykwali- 
fikowany czeladnik ng 
dumskq koniekcję od 
zaraz i goniec F-ma 
Krawszyk, Piotrkow. 
ska 18 (podwórze). 
POTRZEBNA pomoc 
domowa przychodnia 
Wiadomość Piotrkow. 


ska 192 m 5. 30751 
Lokale i 
POSZUKUJĘ pakoj 


komforiowego. z wygs 
ami. Сепо obojętńa. 
zwrócę koszta remon 
tu. Oferty pod „Ragi- 
na”. ; 30729 
ODSTĄFIĘ akey po 
kój za zwrotem. koaz- 
tów remonflu. Oferty 
„Centrum” 30720 
BSYSTENT rešzyser:s 
filmowego poszukuje 
sublokatorskiego роко 
ju, cena obojętno. O- 
terty pod І.С," „Рта. 

sa” Piotrkowska 55. 
30745 


Poszukiwanie pracy 


EKSPEDIENTKA z те. 
ierencjami poszukuje 
pracy. Oferty składać 
pod „Energiczna”. 
FRZZJEBKĄ zdolna 
ztaienf posadą. Ofer- 
ty pod „Fryzjsrka” 


Zagubione dokumenty 


UNIEWAZNIAM . lag: 
Ubezpieczalni na naz 
wisko Mojerowicz Jó- 
zef, Kamienna 8. 


30722 
ZAGUBIONO dowód 


osobisty Wężyk Sicmi 
slaw, wieś Sosnowiec 
amina Bratoszewice. 
ZAGUBIONO kartę rej. 
REU Końskie Lisowski 
Wacław, wieś Koliszo 
wy: 280794 _ 
ZAGUBIONO Кане 
REU Łask Będkowski 
Stanisław, wieś Prza- 
tów. gm. Bołucz, pow. 
Casuo 30725 
ZAGUBIONO dowody 
osobiste Karoliny i МЇ 
chała. Trojanowszich 
oraz dowód tożsamoś- 
сї кома, Radoszyce 
pow. Końskie. 30746 
ZBGUBIONO decyzję 
renty inwolidzkiej, To: 
malska Maria, lart- 
cza 37 — 32, 30747 
dowód 
osobisty i inne doku 
menty. Popławski Sta 
nisław, Oszkowice, gm 
Bielawy. 90748 


Wydawca 


EXPRESS ILUSTROWANY" 


